
Od czasu zajęcia Polski przez wojsko nieprzyjacielskie , wiadomo 
iż Rząd Rossyjski użył wszystkich srzodkow do zniszczenia naro­
dowości Polskiej ; uderzył naprzód na zakłady w których młodzież 
brała wychowanie, zamknął szkoły rozwiązał Uniwersyteta przywłas- 
czvł fundusze, wywiózł z kraju biblioteki i wszelkie naukowe po­
moce.

Młodzież Polska tuła się po obcych krajach pozbawiona srod 
ków utrzymania się , mimo całą chęć doskonalenia się w naukach 
zmuszona jest, albo w bezczynności oczekiwać szczęśliwszych wy­
padków, albo wchodząc w obcą służbę lub w cudzoziemskie insty- 
tuta zapominać narodowego życia , narodowych podań , języka i 
wszystkiego co ją z Polską łączyło.

Tułacze Polscy troskliwi o teraźniejsze położenie i przy - 
szły los młodzieży, zebrani w Paryżu , wezwałi dnia ai grudnia 
r. 183a osoby posiadające zanfanie powszechne i łatwość większą 
przynoszenia pomocy rodakom , do zbierania fonduszow, i obmy­
ślania środków naukowej pomocy dla młbdzioży polskiej. Powołani 
Xiąze Adam Czartoryiski. S. W. generałowie Kniaziewicz i Pac S. W. 
były Prezes Rzą. Naro. Bouawentura Niemojowski i Ludwik Plater 
S. K. przybrawszy do grona swego Cezarego Platera, Alexan. 
Jelowickiego posiow, tudzież Adama Mickiewicza i Karola Marcin­
kowskiego, postanowili zawiązać się w stowarzyszenie, w celu ułat­
wienia dla młodzi Polskiej sposobow uczenia się. Dopelniti tego 
aktem z dnia 29 grudnia z. r. Za środki obrano •.

i° Wspieranie uczniów uczęszczających na kursa w Instytutach 
miejscowych.

j° Staranie się o pomieszczenie w zakładach publicznych i 
prywatnych bądź naukowych , bądź sztuk pięknych , bądź techni­
cznych i przemysłowych. We Francji w Anglji lub w Niemczech.

3° Otworzenie kursów oddzielnych polskich najpotrzebniejszych.

4° Urządzenie z czasem Instytutu w ktoremby młodzież polska 
narodowe wychowanie brać mogła.

Stowarzyszenie zaczęło od zebrania w gronie swojem fundu­
szów i wzywa osoby pokładające zaufanie w członkach stowarzyszenia, 
aby raczyły wspierać działania jego, radą, pomocą i dobrowolne* 
mi składkami.



Stowarzyszenie zapewnia iż przedsięwzięte będą Środki, aby zbie­
ranie i administrowanie , działo się za wiadomością, wszystkich- 
onego założycieli , którzy zaręczają użycie ich stosowne dó zamio 
rzonegoi celu.»

Zakres działania stowarzyszenia musi bydż miarkowany wedle 
jego środkowi wedle potrzeb 'tuła lewa Polskiego. Czystość zamiarów 
i ważność skutków, jakie z dopełnienia ćelow wyniknąć muszą natchnę­
ły Członków stowarzszenia nadzieją że rodacy i cudzoziemcy ocenia­
jący charakter sprawy Polskiej i czujący obecne położenie narodu 
naszego, wspierać stowarzyszenie zechcą w jego prawdziwie naro- 
dowem przedsięwzięciu.

« Składki wpisane będą do xięgi funduszów i poświadczone, przez 
jednego z członków Wydziału funduszowego. »

Członkowie tego wydziału są. Xią .• Adam Cząrtoryiski generałowie 
Rniaziewicz i Hrab. Pac Oprócz tych trzech członków nikt inny .w 
Imieniu stowarzyszenia składek przyjmować i kwitowuć nie jest 
upoważnjony.

Życzący przynosić pompc lub składki, zechcą one przysyłać do 
Paryża pod adresem generała Rniaziewicza , ną placu Magdaleny,, 
n. ,3 albo do genejają Paca , na ulicy Godot de Mauroy, n. 26.
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